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M d ] żołnierz nie mo M i  o rodzinę!
D zis św  R a jm un da 
Ju tro  św . Idziego

T 1 A I K I
W lE L K i Nieczynny.
NARODU W Y : „W esele Fonsia” . 
NOW Y:. W  próbach .„Baba —

dziwo.
POLSKI: Sztuka G. B. Shaw'a

„Genew a” .
LETN I: „Zgorszenie publiczne” 
M AŁY: „Ostrożnie, świeżo malowa- 

ne“ .
K A M ERA LN Y: Nieczynny.
M AŁE QU1 PRO Q U O : Nieczyn­

ny.
M ALICKIEJ: Nieczynny.
„ A l i "  Operetka „Panfta wodna” . 
A TE N EU M : &  rneCa „Szczęśliwe

/Jui*4 Ab,
INSTYTUT R E D lfT tś  O  godż. 8 

w. H ir v  *»•» i duch“ — A. Bur.scha 
I IP  - T O P ' Rewia polityczna 

„K to  K o r o ? ”
FIGARO (Marszałkowska Nr. 8 ): 

2 września otwarcie teatru progra­
mem inauguracyjnym pod kier. aft. 
Fryderyka Jarosy‘ego.

M I K A
In fo rm a c je  o  film a ch  d o zw o lo ­

n ych  d la  m łod z ieży  teL 7.* 1-26. 
HOLLYWOOD „Król Cyganów” .
ITALIA JBIagier*.
JURATA: nieczynne 
LOT: „W  ogniu pocisków”  i „P*aw 

dziwy przyjaciel ’ .
KOMET ’  „Nieustraszony”  i rew a 
2£Ali3 .Drapieżne maleństwo”  i 

dodatki.
KINO UJEJSKIE (Hipoteczna 8). 

„L isty  r  pola bitwy".
N AK >LEt)N : „S zyfr 413” ,
OLZA: ,paryżanka”  I „Prawda o  

m iłości". .
KINO PARAFII ŚW. ANDRZEJA:

O kres, k tóry  p rzeżyw a m y o b e c ­
nie, n azyw any jest n ie bez słusz­
ności w ojn ą  n erw ów . W  W ojnie 
te j —  jak  dotąd bez rozlew u  krw i 
i bez huku arrnat —  m ep rzy ja cie l 
stara się doprow adzi^  św iat ca ły  
do w yczerpan ia  ł rozluźnienia 
O środków  w oli i d ecy z ji. W  w oj-

jakie n am y względem O jczyzny i pow iatow ych ze starostw am i),or- 
jej obrońców . Cały św ia t patrzy g an izow ać b iu ra  p orad  praw nych , 
dziś na P olskę, p o d z iw ia ją c  je j sp o łeczn e j pom ocy  'lekarskiej, o- 
spokój i ca łk ow ite  z jed n oczen ie  w^ pieki nad dziećm i i t. d. 
ob liczu  n iebezp ieczeń stw a . SłuBz- i Z różn y ch  stron  R zeczyp oap oll- 
nie się dzisia j twierdzi., że w  u- i te j n adch od zą  w iadom ośei, że te- 
kładzie stosunków  p o lity czn ych  w j go rodzaju  K om itety  Obywatelskie
E u rop ie  środkow ej Polska za jm u -

n ie  tej odcin k iem  atakow an ym  je  stan ow isk o k luczow e. Ta praw -
n a jiten syw n ie j je s t  Polska. P ozo ­
staw ia jąc p rzygotow an ie  obron y  
w o jsk o w e j naszym  siłom zb ro j­
nym  i ich  N aczelnem u W odtoW i, 
m usim y jed n a k  w szyscy  ju ż obec 
n ie w ziąć udzia ł w  bu d ow ie  n ie ­
w zru szonego zaplecza w ew n ątrz 
kra ju .

N ie m a dziś w  R zeczy p osp o li­
te j ta*kiego m iasteczka czy w si, 
nie m a tak iej organ izacji spo­
łeczn ej, czy  rod zin y , która  by  o d ­
m ów iła  p om ocy  dla o jcó w , m ę­
żów  syn ów  i braci, p ow o ła n y ch  
do szeregów  L iczba  rezerw istów , 
ńa k tórych  bark ach  sp oczyw a  w  
tej ch w ili obron a  naszych  granic, 
naszego h on oru  i naszych  in tere­
sów , rośn ie z godzin y  na godzinę. 
R ów n ocześn ie , rzecz  pTośta, ro ś ­
nie liczb a  rodzin , które pożb&rtió- 
ne ży w icie li m usża b y ć  u toczone 
n ajserd eczn ie jszą  op iek ą  ze stro ­
ny  społeczeństwa P ań stw o i sam o j 
rządy  p rzych od zą  ifn z p om ocą  W 
ram ach  ob ow ią zu ją cy ch  ustaW. 
A le  to n ie ■wystarcza!

Nie ma granic dla obowiązków

„Dziśiijsze Czasy", 
'  1  ŚW AU G U STY N A!P A R A F Ę  

Nieczynne
PAN ORAM A II {N ow y 8« ia t  2Th 

Grecja 1 Groty podziemne w Eyzwa.
PRAGA: „Kapitan Benoit”  i „Czar­

dasz” .
PRASKIE OKO: .Orty morskie”  1 

„Pow rót Arsena Łupina1 .
ROMA: ^Trzech podchorążych".
SOKÓŁ’ „Pojedynek kobiet”  i 

„W  p lUpce”
STUDIO: nieczynhe.
ŚWIa T: „lłfaTTita”  i 

czony doradca”.
„Doświad-

Pam iętaj! Rowery A. BYBO W gKiE- 
GO, Leszno 26, teL 11-95-54 SA 

NAJLEPŚŻE!

Pluskwy
tępimy t  gwafanclą roczną

i i  Ó  Z  C  f i  O  < Ę  t 9  ,
P o in a ń sk ż  3 8 , t l i  9 .41*15 

dawnlei 
F u t n l g a t ó r e - C i m e s

da dziejow a je s t teraz w idoczna 
ju ż  dla każdego, kto umie i chce 
w naszą stronę p a trzeć. S w oją  po 
staw ą p og otow ia  osłan iam y nie 
ty lk o  sieb ie , ale i in nych  przed 
zalew em  pogań sk iego barb arzyń ­
stw a —  sta jem y się przedm urzem  
obron nym  żAćhódtllftj k u ltu ry  i cy 
w iliz a c ji opartej na ideałach spra 
w iedliw ofiel i W olności. J est to dla 
nas honor, ale i trud w ielk i.

A b y  podołać tym  obow iązkom , 
m usim y WsżyScy w m iarę  swoich 
możliwości stawać do w sp ó łp ra cy  
t  wojskiem . N adeszła  pora , aby 
każdy z nas zadał sob ie  p y ta n ie : 
Cży itcżydiłeih Wszystko, co do 
mnie należało? N adeszła  pora , a- 
by  rozproszk ow an e dotąd o rg a n i­
za cje  sp o łeczn e  p o d ję ły  w spóln y  
Wysiłek p fze d e  w szystkim  w dzie­
dzin ie  p om ocy  dla rodzin  rezer­
w istów  p ow o ła n y ch  d o -w o js k a .

Oto znakomita okazja do istot­
nego, realnego zjednoczenia ca łe ­
go Narodu, wszystkich jego 
warstw i ugrupowań*

A  rob oty  je s t  bard zo  wiele, Zda 
rzy ć  się m oże, że w ładze  ad m in i­
s tra cy jn e  lu b  sam orządow e, prze­
c iążon e p racą , n ie  m og ą  d osyć  
sp raw n ie  Załatw ić ży ciow y ch  
sp raw  rodzin  reżerw istów  Tu je s t 
m ie jsce  dla op iek u ń cze j i d ora d ­
cz e j p ra cy  K om itetów  O b y w a te l­
sk ich . W in n y  one w e jś ć  W tym 
ce lu  n atychm iast w kontakt z. u- 
rzędattli gm innym i (w  m iastach

w w ielu  m ie jscow ośc ia ch  jilŹ dtia 
ła ją  i —  d zia ła ją  sp ra w n ie ! — 
N ależy  u tw orzy ć  je  bez zwłoki 
w szędzie tem , gdzie  ich do te) 
pory  nie ma

Bez w zględu  na to, oa p rzyn ie- 
ie ju tro , m uisniy w szyscy  utrzy

muszą za jąć esyny. Jeś li rob im y 
—  i słuszn ie —  parotygodniow e 
zapasy  żyw n ości, żeby nie zaw ra­
ca ć  sob ie  głowy, kiedy  będzie ona 
za jęta  ćaym  innym , 1 żeby  m ieć  
p ew n ość  p rzetrw an ia  p ierw szy ch  
chwil n a jc ięższy ch , to je d n o cz e ­
śnie pow in n iśm y ju ż  teras g ro ­
m adzić w  sob ie  zapasy  sił m oral­
nych, k tóre by  p o tra fi ły  op a n o ­
w ać n iepożądane n a stro je  i zacho 
w ać nas w  spokoju .

T en  sp okój —  bezcen n y  zw ła­
szcza dla żo łn ierzy  —  da im

w  ż a ę £ a m &
POLSKIEJ WYTWÓRCZOŚCI

F 1 Y N Ą  W Y R O B Y

m ać n orm aln y  b ieg  życia . D latego  j św ia d om ość, że ich  n a jb liżsi %<,- 
nie w oln o  apalać się  W jed flódrifo-1 stali Otoczeni bratersk a  opieką 
wym  en tu zjazm ie M ie js ce  s łów  1 sp ołeczeństw a

d o s  k o r i o łe  b u  d y n  i e  i f lr o s ż k  i

Fabryka „T UBA” Poznań 
Przedstawicielstwo w Warszawie 

„Na W A“ Koszykowa 83

wyżymanie seysyteh tosendyek
z Łodzi do Gdańska

W  Stosunkach h an d low ych  p o ­
m iędzy Ł odzią  a G dań sk iem  za­
szła w dn iach  ostatnich  ra d y k a l­
n ą  zm iańa, która w yraziła  się W 
p ierw szym  rzędzie w  w strzym a­
niu  w ysy łek  tow arow ych , p rzy ­
g o tow a n ych  d la  G dańska przez 
p rod u cen tów  i k u p ców  łódzkich .

P rzy czy n y  Zm iany są, rzecz, ja ­
sna, ściś le  gospod arcze  i przedsta­
w ia ją  się w  sposób n astępu jący ;

R yn ek  gdański d la  p rod u cen ­
tów  łód zk ich  posiada ł ostatnio 
jeden  z&sadnieży w alor, a m ian o­
w icie  ten, ze G dań sk  za tow ar o- 
trzym ahy w  Ł od żi p ła cił natyeh  
m iast gotów k ą , tym bardzie j,

został w  tym  sezonie p ozbaw ion y  
łód zk ie j k o n fe k c ji i tow arów . 
G dański urząd dew izow y  udziela 
zezw oleń  je d y n ie  W ów czas, gdy  
Phódzi o p rzy w ó z  pom ocn iczych

artykułów'- w o jsk o w y ch  (m a teria ­
ły  na koce, m undury  itp .), ale 
k u p cy  łódzcy  nie zam ierzają 
G dań skow i tych  tow a rów  sprze­
daw ać.

W ło c h y  n ie  w y s i l ą  w  w o j n ie
d c  strome Niemiec

„W ie cz ó r  W a rszaw sk i” 
z R zym u :

donosi ( jed n a k  w yraźn ie  ty lko p ro  fo r ­
ma.

R Z Y M , 30. 8 . (T e le fo n  w łasny c i 4Rłe listy  i rozm ow y między 
„W . W " ) .  -  M iędzy  B erlinem  a Beriil1em a R zym em  tłum aczą  tak 

j e  R zym em  krążą u sta w iczn ie  kurie s  tym , lź H itler  6 uaźriyfn póBU

i n w a l i d z i  w o j e n n i  j o t o w  są
do s ł u ż b y  w o ł s k o w e j

Związek inwalidów wojeńnych R. 
P. nadesłał w dniu wczórfcjszym dc 
pan.n min. spraw wujskowyćlł gene­
rała dywizji 'fadeuszn Kasprzyckie­
go, pismo treści nańtęoującej: 

„W obec reżWijająeyeh się Wyda­
rzeń politycznych na terenie między­
narodowym ćra i WObćc pr r/gotoW ań 
obronnych NajjaiinfejBżej Rzeczypo­
spolitej uważamy za nasz żołnierski 
obowiązek złożyć Banu Ministrowi

24-ch paskarzff
osadzono dotychczas w Berezte

W  tók u  ak c ji zw alczania  spe­
k u la c ji zy-WnośojoWej i b i lo n o ­
w ej, dotychczas zatrzym ano i osa 
dzon o w  m ie jscu  odosobn ien ia  w  
B erezie  K artu sk iej 24 osob y  z 
czes o w  m ieście  stołecznym  W ar 
szaw ie 8 osób, w  w o j w a rsza w ­
skim  1 osobę, w  w o j. pom orskim  
4 óecfay, w  w o j. łód zk im  3 osoby, 
w  W oj. w ileń sk im  3 osoby, w  w o j 
w ołyń sk im  3 oso b y - 'w  w o j. k ie­

leck im  i n ow ogród zk im  po jedr.ej 
osob ie .

P on ad to  szereg osób  skazanych  
zostało doraźn ie  na k ary  adm in i­
stracy jn e.

P ow ołan e w ładze w  dalszym  
ciągu  czu w ają  nad u trzym aniem  
pożiom u  cen  i nad odp ow iedn im  
zaopatrzen iem  sk ładpw  ży w n o ­

ściow ych .

Pożyteczna inicjatywa
harcerek wileńskich

H arcerk i w ileń sk ie  zorgan izo­
w a ły  w  re fera cie  w o jsk ow y m  za­
rządu m iasta b iu ro  podań  i porad 
dla rodzin  rezerw istów .

Jed nocześn ie  u ru ch om iły  ż łob ­

ki dzienn e d la  dziatw y m atek  za­
rob k u ją cych , k tórych  m ężow ie  
zostali p ow ołan i. P rzew idziane 
jest rów n ież de legow an ie  op iek u ­
nek do  dom u na czaś n ieobecn o­
ści m atek p racu jących .

Akadem iczki da służby społecznej
W e z w a n i e  O . P . W . K .

O rgan iza cje  P rzysposob ien ia  
W o jsk ow ego  K ob ie t do obron y  
krajti w zy w a ją  w szystk ,e  ak ade- 
m ic2ki z m ie jsca  sw ego  pobytu , 
celeTn przydzia łu  i nat.yehm iasto-

służbą ottyw telska kobiet do obro 
ny k ra ju  dó zgłaszania się w  W ar 
sżaw ie w b iurach  organ izacji ud 
godz. 9— 15 i od 18.00 —  20.00. 
Na p ro w in c ji zgłaszać się należy

w egó  ob jęc ia  prac zw iązan ych  z e j d o  m ie isco w y th  O rganizacji P rzy -
1 spudobiCma W o jsk o w e g o  K obiet.

t l e r o w c y  n ie  c h c ie li p u S c if
statku 9Mtk ego do Gdyni

D o p ortu  gdyń sk iego  przyb y ł 
F iladelfii statek greck i „Joan nis 
C arfs”  z ładunkiem  złom u.

W  czasie przejścia  K anału  K i- 
ioń sk iego  statek greck i został za­
trzym an y  i zrew id ow a n y  przez 
u m u n d u row a n ych  ż o łn e rz y  i u-

dpi-a* W ojskowych meldunek treści 
następujące;

1)- W « * y »T  innalidzi --ojenni, 
zrzćęzepi W Związku inwalidów W o 
jennyrfi' R. P. oddają blę do całkowi­
te j dyspozycji Naczelnego Wodza Sil 
Zbrojnych Pana Marszałka Edwarda 
śm igłego - Rydza i P a r i Min. Spr. 
W ojskocyćh  gen dywizji Tadeusza 
Kasprzyckiego.

2)  W szyscy żołnierze inwalidzi, 
którzy zostań lub b^da powała ni Jo 
szeregów wój-ko*rych, -pełnią do 
orze i rzetelnie obowiązek służby żoł 
m er,kiej, w myśl słów Naczelnego 
Wod^a P. Marszalka Edwarda Śmi­
głego - Rydza, skierowanych do 1-e.i 
dyw iiji legionów polskich, by „p rzy­
szłość ich była godna wielkiej prze­
szłości” .

3) żołnierze inwalidzi wojenni i 
Wojskowi, którZ; formalnie nznani 
Sos tali ta  niezdolnych dc służby woj 
skowej, w Wyniku rejestracji ochot­
niczej, zorganizowanej przez oddzia­
ły ZWiązkn inwalidów Wojennych R 
P., zgłosili'ochotniczo gotowość służ 
by wojskowej c liczbie 18 tys. osób. 
Nadmieniamy żć rejestracja ta nie 
została zakończona i w razie potrze­
by akcję tę wzmożemy.

Donosimy równocześnie, że cały a- 
parat związkowy, składający się z 
zarządu głownego, 12 zarządów okrę 
gowych i ok. 550 oddziałów, oddaje­
my di pełhcj dyspozycji władz w oj­
skowych i ie  Wykoitamy z całym po­
świeceniem wszystkie otrzymane roż 
kazy i zlecenia.

Składając niniejszy m idunek wie 
rżymy, że Najjaśniejsza Rzeczypospo 
lita Polska z Panem Prezydentem 
Prof. Ignacym Mościckim i Marsza! 
kiem Edwardem śmigłym -Rydzem na 
czele, ł ak jak dotychczas, tak też i 
W każdej sytuacji politycznej, odnie­
sie pełne zwycięstwo.

Z tą Wiarą w zwycięstwo, jcznosi- 
my okrzyk: Dzielne i zwycięski' woj 
sko - polskie z Marszałkiem Edwar­
dem śinigłym-Rydżóifc i Ministrem 
Spraw Wojskowych gen, dyw. Tadeu­
szem Kasprzyckim, niech żyją !

(  ) Zarząd Główny Związku In­
walidów Wojennych R. P.

na in nych  warunk&ch nie w ysy - n y< k tórzy  od b yw a ją  d rogę  n leo- n ,^  ̂ S óry  . / i fd r n u jt  k iu ssoli-
łano gdańszczanom  zam ów ień . m al w y łą czn ie  sam olotam i. Zw ra- rt B8 b- O baw ia  się  on  bow iem , że 
K redyty  tow a row e zostały ca łk o- ca Ją tb  U wagę, że  książę hesk i, 1 w raz?e SÓy^y za sk oczy ! sw ego  so 
W icie w ye lim in ow an e  z transak- b tóry  za zw y cza j p rzyw oził o s o b i - . ',1?Sz a *. n o ż e , koffcystając z
cji. j ste listy  H itlera , by ł osta tn io  w P ierw szej ok azji, uznać to za zła -

m an .e  pr2.irmierza i w y co fa ć  się zJuż ja k  don osiliśm y k ilk a k rot­
nie, G dańsk  n a b y w a ł w  ciągu  ó- 
statnich  k ilk u  m iesięcy  bardzo

I so ju szu . P od ob n o H itler  p o jn fó r -
! Rzymie aż Ćżtery razy.

i Tłumaczą to w kolach dyplufna- : mował Mussoliniego zbyt ogólnie 
, tycznych presją jaką usiłuje tiżvć | o Zamierzonej treści żwej Odpc-

f e k t  nabywwief ażeby biedzi ha pismo b M a u L  S ta-
nvnv tp „ i  V, k  • rozpoczął mobilizację. Tymcza- io się to powodem bardzo o&tte.j

ń °  j  ~ W śeió W łócliv pó Wielkich mahew- "eakcji Mussoliniego i śkiófiilo Hi
rzędzie na skład' Kupiec'tw u fach  w lipcu rozpuściły dwa rocz- Mera do jeszcze

gdańsk iem u nie czyń ićft^  ha tam ^  '^ S lb fiiżó w a n e  a przy zarzą 
te jszym  teren ie  żadnych  trudno-^  - . . . .  ^ J

dokladniejCżegó 
inform owania sojuszhiką; 

i dzóńej hiedawnO częściow ej mo- Według zgodnej opinii ohsefw a 
bHizacji nie podwyższyły swegi- torów zagranicznych, prżeeięt- 

| śtarui nh\iet do poziomu t  czerw- nych W łoch ów , członków kierów- 
Ca, Dla Uspokojenia Hitlera pod nictwa partii faszystowskiej, a

sci w przek azyw an iu  p ien iędsy  
do Ł od zi i dzięki terńu W łaśnie J 
doch od z iły  do skutku  tran zakcje  [
w poważniejszych nawet r o z m ia -J J ^ -  hąrćźo silnym naciskiem za

rządzono Ograniczenia sprzedaży

W zruszające obrazk i obserW o- 
w a ń j dziś ha u licach  W ilna p od ­
czas przeciągan ia  przez m iasto 
od d z ia łów  w o jsk ow y ch

P anie przyn osiły  ćałe kosze

rach.
W dniach  ostatnich  w ładze benzyny, rćkWiayCje n iek tórych  

;>danskie starają się sztuczn ie  za- j pojaźdóW  i nocne ćwiczenia prze- 
h am ow ac obroty  m iędzy Ł od zią  j ciw lotfticzC  w  R żym ie, żtbh ione 
a G dań sk iem  i nie aop u ścić  z je d ­
nej stron y  d o  zbytu  w ięk szych  
ilości p o lsk iego  tow aru  w  G dań ­
sku, a pośredn io  i w R zeszy  N ie­
m ieck ie j, dokąd , ja k  w iadom o, 
reeksportow an a  jeśt łódzka  k on ­
fe k c ja  i łód zk ie  m ateria ły  w łó ­
k iennicze i gdzie cieszą się on e  s il­
n ym  popytem  z uw agi na w ysok ą 
ja k ość naszych w y rob ow , zw łasz­
cza w  porów n an iu  z erzatzarni 
n iem ieck im i. Z d ru g ie j stron y  
N iem cy  n ie chcą  d opu ścić  do po­
p ra w y  naszej sy tu acji finansoW ej 
przez w yp o m p o w a n ie  p ły n n y ch  
środ k ów  p ien iężn ych  z N iem iec 
do G dańska, ś ro d k ie m  d o  realiża  
c ji p lanu  w ładz gdań sk ich , zm ie­
rza jących  do zaham ow an ia  roz ­
w o ju  stosu nk ów  h an d low ych  z Ł o  
dzią m a b y ć  gdańsk i urząd d e w i­
zow y. U rząd ten w y d a je  zezw o le ­
nia na w y w ó z  dew iz w  ilościach  
ba rd zo  ogran iczon ych , to też ku p­
cy  gdań scy  n ie są w  m ożności pła 
cen ią  go tów k ą  za tow ar p r iy  o d ­
biorze w Ł odzi. P on iew aż ku pcy  
łód zcy  n ie są sk łon u ' d o  u dziela - j O becnie sw ój tabc>" w  ce lu  zgęsz- 
nia od b iorcom  gdańskim  n a jk rót- cz-onia ru ch u  na lm ii W arszaw a—  
szego n aw et kred ytu  —  ob ro ty  z K onstancin  —- S k o lim ów  w  ta- 
G dańskiem  u leg ły  ca łk ow item u  1 łę*rn stopniu, aby  m ógła ca lk ow i- 
ń iem al zerw aniu , i e  szkodą prze- ć ie  śproStać p ótfzebóh i fu ćh u .

także kół kościelnych, nie ma mo­
wy, aby W iochy w ohtcfiej Sytua­
c ji poszły na w ojrtę przeciw  An­
glii i F rancji przy boku Nie­
miec.

W z r u s z a ł a m  ^ n t u s l s z m
lnu A r r J I

k w iatów  dla żoln iórzy . Przfećhód- 
n ie oddaw ali żołn ierzom  sw e pa 
p ierosy, staruszki rozdaw ały  n ić- 
da lik i i k rzyżyk i. Z ebran a tłu m ­
nie lu dn ość w znosiła  na cześć w oj 
ska ok rżyk i.

B e l w e d e r  —  J e z i o r n a

Skasowany odcinak
k a fe jk i w ila n o w s k ie j

W  m iń. k om u n ik acji zapadła 
ostateczna d ecyz ja  w  spraw ie 
skasow ania od 1 październ ika rb. 
na lin ii W ilan ow sk ie j W arsz. tów . 
k ole i d o ja zd o w y ch  odcin ka B e l­
w ed er —  Jeziorna.

W  zWiąziku z tym  k om u n ik acja  
sam ochod ow a P. K  P. zw iększa

de w szystk im  d!a  G dańska, k tóry

Gdynia niesie pomoc
^Diakom gdańskim

S k u tk iem  ostutrueft szykan, 
pr iym lifiow yćh  wcielfeń do gdań - 
skifej H eirh w eh fy  i n ie lu dzk ich  
w p ło s t  prześladow ań , w ielu  P o la ­
k ó w  gdań sk ich  — od rzu ca ją cych  
w szystk ie  h itlerow sk ie  o fe r ty  -—  
albo zostało z terenu  gdańsk iego

się w ie le  m łodzieży  m ęsk ie j, k tó ­
ra, ch cąc  u ch róh ić się p lz e d  prze ­
śladow an iam i śehFońiia się  dó 
G dyni. C elem  n iesienia pom ocy  
tym  P ola k om  do czaku znalezie­
nia przez ty ch że  ja k ieg oś  źród ła  
utrzym ania pow stał na terenie

R ów n ież  od  1 październ ika  n a­
stąpi przejęcie przez m in. k om u ­
n ik a c ji w celu eksploatacji we

W a l k a
z  p a s k a r s t w e m

w łasn ym  zakresie lin ii Jabłóńn o- 
K arczew sk ie j W arfe. tow . kolei 
do jazd ow ych .

W  zw iązku  z k on ieczn ością  Za­
m ów ien ia  n o w e fó  la b o m  i p rzy ­
stosow ania doń  urządzeń  k o le jo ­
w ych , u n ow ocześn ien ie  te j lin ii 
będzie  m ogło  nastąpić n a jw cze ś ­
n ie j za rok.

R ozw ażan a jest przy  tym  ew en 
tualność przekucia  torów  na n or­
m a ln otorow e  w  celu  w łączen ia  
te j lin ii do  p a ń stw ow ej sieci kole  
jo w e j.

W  ł  ękocinach w  pow. ostrównkim 
sp ło n ą  młyn należący do Helmuta Ko 
■inga. M łyn śpionąt w raź ze zbóżetn, 

natom iast m aszyneria o c a l a ł a .

Straty w ynoszą przeszło 1Ó0 tyś. 
złotych.

zb ro jon y ch  h itlerow ców . Na pro­
testy kapitana statku g rożon o rnu 
rew olw eram i, w yk rzyk u ją c, ze 
z ładunkiem  tym  nie pow ih isn  i 
jech ać d o  G dyn i. W  tam ę:' statek 
po k ilk u godzin n ym  zatrzym aniu 
został w ypu szczon y.

w yd a lon ych , a lbo sch ron iło  się G dyfti Specjalnie d o  tego pow oła- 
p faed  tym i prześl-e łów aniam i do ! ny kom itet. M ieszkańcy  G d yn i 
Gtłyni. i chętn ie  opodatkótofcli się na ten

W śród tych  ostatnich  Znajduje , cel.
■mrm-. ■ m—  i— ■ ■  ■ s-. mg-. n  a^M lilaafaiiM M i^ąpH H npM B a

l l ó i  e f * a ? f ę  n a  F .  N .

Odlot bocianów

W obeć Slw ifiłdzóriych  ostatnio 
w ypadków ! pob iera n ia  przóz n ie ­
k tóry ch  k u p ców  gd yń sk ich  nad- 
mierftife w ysok ich  ćen za n iek tóre  , 
tow ary , K om isaria t R ządu  w 
G d y m  w y d a ł dla O rientacji n a b y w  i 
ć ó w  sp ecja ln y  cen n ik  a rty k u łów  Na łąkach ped  Puckiem gtdtóa- 
śp óżyw czyćh , n a b y w a n ych  deta- dzą się od kilku dni w dużych tlo- 
licZilie. śCiach bociany, którfc odbywają kwo

N ieu czciw i k u p cy  zostali pociąg  j j e fsejmy“ , a następnie odlatują w 
n ięći d o  od p ow ied zia ln ości. ( e n -  wićlkic.h ciągach w ktcrUnkit pg, 
Alk o oo w iązu je  ta k  k u pców , jak  I tudniowo - wschodnim , 
i k u p u ją cych .  _ t


